
 

 

W czerwcu 2013 r. do Sulechowskiego Towarzystwa 

Historycznego zwróciła się Maren Gloatz 

z pytaniem czy stowarzyszenie nie byłoby zainteresowane 

pamiętnikiem spisanym w XIX w. przez jej pra- pra-dziadka. 

F. W. Gustawa Gloatz.   Urodził się on w 1821 r. 

w Sulechowie i mieszkał tu przez długi czas w rodzinnym 

mieście. Pisał o swojej rodzinie, o tym jak uczęszczał do 

szkół, o targach w Sulechowie i Świebodzinie, 

o emigrantach z Klępska do Australii, o polskim właścicielu 

Obłotna von Rakowsky i codziennym życiu mieszkańców 

ówczesnej gminy Sulechów. Pamiętnik składa się z trzech 

części i kończy się w kwietniu 1870 r. Jak napisała Maren pra- 

pra- dziadek będąc z wykształcenia nauczycielem spisywał 

bardzo dokładnie swoje spostrzeżenia. Blisko stu stronicową wersję pamiętnika Maren 

Gloatz  przesłała drogą elektroniczną do STH wraz z kilkoma zeskanowanymi stronami 

z oryginału. 

Pamiętnik przetrwał dwie wojny. Jej ojciec otrzymał pamiętnik od swojej siostry 

i myślał o przetłumaczeniu go na współczesny język niemiecki po przejściu na emeryturą, ale 

nie udało mu się tego zrobić. Wówczas przepisania i tłumaczenia pamiętnika podjęła się 

Maren, co zajęło jej około roku. W „odszyfrowaniu” zapisów pomagali jej rodzice a ojciec 

bardzo się ucieszył, że znalazł on zainteresowanie w Sulechowskim Towarzystwie 

Historycznym. Niestety ojciec Maren zmarł w październiku tego roku po ciężkiej chorobie.  

Maren urodziła się w Hamburgu, a do 23 roku życia mieszkała w Quickborn koło 

Hamburga. Później przeprowadziła się do Monachuim gdzie mieszka do dziś. Pracuje jako 

lider dużej grupy dystrybutora technologii informatycznych, w dziale sprzedaży eksportowej. 

Sprzedaż technologii odbywa się na cały świat, a zwłaszcza do Danii. Ma dwie siostry 

mieszkające koło Hamburga. Rodzina jest duża i organizuje zjazdy rodzinne, na które 

przybywa nie mniej niż 50 – 60 osób. 

Mając tak cenny materiał historyczny w ręku, Sulechowskie Towarzystwo 

Historyczne zwraca się z apelem do życzliwych osób znających język niemiecki,  

o nieodpłatne przetłumaczenie pamiętnika w ramach „wolontariatu”. Informacje te mogą 

wnieść kolejne bardzo interesujące fakty historyczne naszej „Małej Ojczyzny”, jako cenny 

materiał badawczy. Za okazanie zainteresowania i pomocy z góry dziękują członkowie 

Sulechowskiego Towarzystwa Historycznego.  

          

Zarząd STH 

 

 



 

Jedna ze stron oryginalnego pamiętnika F.W. Gustawa Gloatz. 


